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Wychedzi z Dodatkiem trzy razy na tydzień: w poniedziałek, środę i piątek. Co piątek dołączony 
jest arkusz Rozmaitości, pisma ku pożytkowi i zabawie. Prenumerata Gazety z Dodatkiem i Rozma to- 
sciami wynosi: na kwartał dla odbierających w samym Lwowie 4 zr. 48 kr., na poczcie Iwowskiej 5 zr. 12. kr., 
ua wrzelkich innych pecztach 5 zr. 30 kr. mon. kon. — Prenumerata półroczną wynosi dwa razy tyle co 


kwartalna, — Za umieszczenie w Dodatku płaci się od wiersza w półkolumnie 
Szy raz 3 kr., a za każdy następujący raz po 1 1)2 kr. mon. kon. 
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Monarchya Austryncka. Rzecz u- 
rze dowa. — Mianowania. — Zmniejszenie 
Kovtumacyi dla bydła. — Dary na pogorzel- 
ców Bolechowa. Sprawy krajowe. Z Wie- 
dnia. Wykaz dochodów i wydatków państwa. 
Stan rzeczy we Włoszech. 

Portugalia. Partya Septembrzystów. 

Hiszpania. Oczekiwany przyjazd książąt 
Montpensier. 

Anglia. Sąd Anglii o sprawach na kontynen- 
cie. — Mechmed Ali wyjeżdża do Neapolu. 

Francya. Położenie rządu prowizorycznego. 
Poczta francuska. 

Belgia. Czynności w izbie reprezentantów- 

Szw ajcarya. Powaga rządzącego kantonu. 
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chęć Południowych Niemiec ku północy. 
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łumuniechi. — Temperatura w 
Lwowie. 3 


e — 


Targ O- 


marcu we 


Nionarchya Austryacka. 


Rzecz urzędowa. 


Z Wiednia 27. marca. Jego Cesarska Mość 
najjaściej. Pan raczył najw. postanowieniem z d, 
23. b. m. wniesiona przez c, k. ministra państwa 
i prezydenta przy związku niemieckim hr. 
Móunch-Bellizghausen proźbę do dymissyi z ró- 
wnoczesnem najłaskawszem udzieleniem eme- 
rytury przyjąć» a natomiast podkomorzego H 
rzeczywistego tajnego radcę hr. Frańciszka Col- 
loredo - Wallsee mianować ces. austry- 
ackim prezydujacym posłem sejmowym przy 
związku niemieckim. 

Z Wiednia 28. marca, Jego Cesarska Mość 
najjaśniejszy Pan raczył w skutek na dniu 17. 
i 23. marca 1848 ustanowionej uchwały wzglę- 
dem utworzenia odrębnego ministerstwa pu- 
blicznego oświecenia, nadać najw. rozporzadze- 
niem z dnia 27. marca 4848 posede ministra 
publ. oświecenia drugiemu prezydentowi niż- 
szo-austryackiego sadu apellacyjnego baronowi 
Sommaruga. 
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Ze Lwowa 30. marca. Ponieważ odebrane 
w tym czasie urzędowe donicsienia o stanie 
zdrowia rogatego bydła w Multanach są zaspo- 
kajające, przeto zaprowadzona na Bukowiń- 
skiej grenicy w stacyach: Syboutz, Teszoutz 
i Kornoluucze dziesięciodniową kontumacyę, 
zmniejszył krajowy rząd na trzydniową obser- 
wacyę wchodzącego do uaszego kraju bydła i 
wydał już w tej mierze potrzebne rozporzą- 
dzenia. t e” 

Co do teraźniejszego stanu zdrowia rogatego 
bydła w pogranicznych prowincyach rosyjskich 
spodziewamy się, Że w skutek uczynionych w 
tej mierze rzadowych kroków, wkrótce pewne 
wiadomości nadejdą, a wtedy jeżeli pozwolą 
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. 
okoliczności, to jest, jeżeli się okaże, że się 
pie narazi na piebezpieczeństwo tutejsze bydlo, 
zaprowadzi nie ta Że na granicy tych prowincyi 
dla ulatwieria handlu bydlem niejava mody- 
fikacyę w teraźniejszych weterynarno - policyj- 
nych środkach przezorności. 


Ze Lwowa 27. marca. Dla pogorzelców w 
mieście Bolechowie wpłynęło ze składui od 
izrvaclickiej gminy w Stryju 96 złe. 40 kr., a 
od dzierzawcy w Bojanowie cyrkulu Stryjskiego 
450 zr. m. k. 

Dobroczynne te dary podaja się z najczulszą 
podzięką do wiadomości publicznej. 


Sprawy krajowe. 
Wykaz dochodów i wydatkow państwa na rok 
administracyjny 1848. 

Po publicznem obwieszczeniu sumarycznych 
wykazów ekonomii państwa z ostatnich siedunu 
lat, sądzi admiuistracya państwa Że zadosyć 
uczyni ogólnym  życzeniom, jeżeli przed 
obiecaaem ogłoszeniem obrotów finansowych 
w upłynionych miesiacach roku administracyj- 
nego 1848, poda do wiadoiności publicznej szcze- 
gulowy wykaz tegorocznych dochodów i wydat- 
ków państwa, ja.ich można było spodziewać 
sie jeszcze podług istniejących stosunków pod- 
czas wypracowania tych wykazów (w lecie 1847 
roku). 

Bieżące dochody państwa były obliczone w 
sposób następujący : 

A) Stale podatki: Brutto: 
Podatek gruntowy 39,051,000 
Podatek domowy 5,000,000 
Podstek osobowy 4,4: 6,000 
Podatek zarobkowy 2.776,000 
Podatek żydowski 4,071,000 
lane podatki . . 210,000 


Razem 49,524,000 47,865,000 złr. 

W podatku gruntowym zawierają się także 

bezpośrednio do kas wojskowych wyływające 

kontrybucye z Węgier i Siedmiogrodzia, tudzież 

podatki z pogranicza węgierskiego w sumie 

6,000,000 złr. : 
B) Niestałe podatki: 


Netto: 
37,674,000 złr. 
4,808,000 » 
4,379,000 » 
2,731,000 » 
4,065,000 » 

205,000 » 


Brutto : Netto : 

Podatek konsum. 23,512,000 22,317,000 złr. 
Pobór cła.i trzy- 

dziestnego . . 23,090,000 20,013,000 » 
Sól . . . . . 831,709,000 26.024,000 » 
Pytuń . . . . 21,099,000 13,288,000 » 
Stępel . . . . 6,002,000 5.700.000 » 
Eamy, . 4. 966,000 936.000 » 
Łoterya . . „ 13,315,000 4,600,000 » 


Poczta ie hia | 2 
Pobór z dróg, mo- 
siów i przewozów 
Połączone dochody 
z król. Lomb. 
Weneckiego ` 
Pobór z prochu i 
saletry w król. 
Lomb. Wenec. 


7.853,000 2051,000 złr. 


2,584,000 2,528,000 » 


332,000 344,000 » 


185,000 


69,000 » 
Razem 130,727,000 97,370.000 złr. 


Z porównania netto i brutto dochodów po- 
borowych okazuje się różnica 32,657 złr. z cze- 
go przypada na wyrabianie soli, zakupienie i 
transport 4 450,000 zir., na zakupienie tytoniu 
liściem, kos/ta fabrykacyi, prowizyę trafik i na 
fracht 7,100 000 złr., na opłatę losów loteryj- 
nych i prowizyę kolektury 8,425,000, na koszta 
pocztowe, podwody, wydatki na po*tporto i di- 
urne dla kondułttorów, należytość dla posłańców, 
sprowadzenie powozów it. p. bezpośrednie wy- 
datki obrotowe 4,115,000 zir.; a nareszcie na 
budynki przy wszystkich komorach poborczych 
500,000 ztr., przeto pozostaje na wydatki tak 
zwanej regie pobierajacych organów, tylko 
8,267 000 złr. t, j. nie zupełuie 6/4 % brutto 
dochodów. 


C) Inne dochody: 
Dochody z dóbr skarbowych . 
Z wakujacych beneficiów du- 


3,868,000 zir. 


chownych . . s . « . . 62,000 » 
Fabryki +. ga > 9,000 
Pieniądze za kupno dóbr skar- 

bowycho ar. . . 496,000 » 


Różne zwykłe i przypadkowe 


dochciya -.-. . qi i w 6 


Razem 


5,825,000 » 
9,987,000 


W różnych dochodach sa zawarte 3 mil. złr. 
które od różnych wydziałów wojskowych ad- 
ministracyi (między innemi pobory z prochu i 
saletry) i od adiministracyi pogranicza wojsko- 
wego wpłynęły bezpośrednio do kas wojskowych. 

Z zakładów montanistycznych, które pierwej 
coro u 1,000,000 zlr. przynosiły, nie policrono 
żadnych dochodów, bo dla drożyzny podwyż- 
szonej płacy wyrohnikom górniczym, a osobli- 
wie w skutek wielkich budowli w Banacie po- 
wznoszonych , nie można było wyjednać pewnej 
Jiczby dochodów. 

Równie też nie policzone Żadnych dochodów 
z kolei żełaznych, bo dotychczasowe rezultaty 
tej rozwijającej się dopiero gałęzi, nie podają 
nic pewnego. 

Zebrawszy razem powyższe źródła dochodów, 


zir. 


otrzymamy sumy netto dochodów (t.j. po od- 
stenj kosztów poboru) : 
tych podatków . . > 
testalych podatków - : > 
unych poborów +06 5 o EQ 9.987,000 » 


Razem 55,722,000 zlr. 
(Ciąg dalszy nastąpi ) 


Wiadomości z Wenecyi w gaz. Wićd. za- 
warte potwierdzają, że wojska opuściły miasto 
w skutek zawartego tralitatu przez komendanta 
br. Zichy. Późniejsze pogłoski o zajęciu Wenecyi 
przez wojska austryackie nie potwierdzają się. 
Podług dalszych wiadomości prywatnych z 25. 
1 29. z. m. nadesłanych do gazety wićd. miały 
w Wenecyi dwa stronnictwa nieprzyjaźnie wy- 
Stapić przeciw sobie. Twierdza Marg he Da, 
której załoga broni mostów kolei żelaznej i 
Alberoni były jerzcze obsadzone oddziałami 
pułku Kinsky, który, obwiniając hr. Zichy o 
zdradę,poprzysiągł dać się raczej w powietrze wy- 
sadzić, niż poddać się Wenecyanom. Naczel- 
ny komendant marynarki F. M. L. Martini 
opićrał się stanowczo podpisaniu kapitulacyi i 
jest uwięzionym w Wenecyi. Tymczasem ze- 
brał jenerał Victer Korpus armii, do Ftórego 
mały się przyłaczyć oddziały wojska z Klagen- 
furtu i Lublany. Teu korpus miał najprzód 
zająć Udine, przywrócić komunikacyę mię- 
dzy Paduą a potem operować przeciw W e- 
necyi. Do Tryeśtu przybyły dwa okręta 
marynarki austryackiej. 

O Medyolanie donosi gazeta Wićdeńska 
€ pogłoski o opanowaniu tego miasta przez 

- M. Radeckiego coraz więcej się po- 
twierdzają, F. M. L. Wratislaw, komen- 
ant drugiego korpusu armii miał mieć sta- 
DOWCZY udział 
mó > tłumy ochotników rozprószył Sty i 
10:y batalion strzelców po zaciętej walce. 
skutek lego byłą także Mantua jeszcze w 
p EJ wa sustryackich, chociaż w stanie oblę- 
żenia, £. M, Radechky wyruszył do Werony 


a lwiażę Karol Sci i i ey 
a da Medyolanu. © Awarzenberg z Bre 


Portugalia. 

Najświeższe wiadomości z [; 
dzień 13. b. m. W skutek 
kich zdaje się, że nieochybnie nastapi ruch 
rewolucyjny, gdyż „Partya septembrzi stów po- 
stanowiła zrzucić jarzmo iabra]a, a ułatwi” 
cznym razie zmusić królowe do zrzeczenia sie 
tronu. Pisano do Pal melli, aby powrócił i 
wkrótce oczekują jego przybycia. Przyjaciele 
królowej spodziewali się, że poleci mu złoże- 


47,865.000 złr. 
97,870,000 » 


zbony siegaja po 
wypadków paryz- 


w tym skutku. Z Piemontu przy- 
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nie liberalnego gabineim i że Wabralistów na- 
zawsze usunie. Sa da Bandeira uchylił się 
od wszel iepo spółdzialania. Sepiembrzyści 
wysłali emisaryuszów na prowincye a s/Cze 
gólnie w prowincye jó!nocne. Msiażeta Join- 
ville i Aumale jadac do Augli, przybyli duia 
12. do Lizbony. 


Eliszpamia. 


! Z Madrytu ;4, Marca. Przedwczoraj od- 
jechali Margrabina Alcanices, hr. Corres i na- 
dwurny lekarz Królowej Dr. Drumen ztad do 
S. Sebastian , dla iowarzyszenia Z tamtad in- 
fantce, siostrze królowej do Madiytu. lulantka 
która w gazecie urzędowej juź bie 
księżną Montpensier, miała 41. Londyn opu- 
ścić i udać się na parostatku do S, Sebastian. 
Oczekują ją tutaj na 20. b. m. 

Ministrowie zapraszali księcia Montpensier 
usilnie, żeby towarzyszył swojej malżonce, a 
jak słychać, obiecali mu hiszpańskie prawo 
obywatelstwa, tytuł hiszpański i posadę naczel - 
nika w armii. Mówią także, iż angielsii poseł 
miał przedstawić ministrowi spraw zagranicz- 
nych, że obecność księcia Montpensier w Ma- 
drycie niebyłaby stósowua w teraźniejszych oko- 
licznościach. 


wielka Brytania. 
Z Londynu 22 Marca. Wiadomości z kon- 


tynentu wzbudzają tutaj wielka senzacye, cho» 
ciaż o zajściach w Berlinie nie ma jeszcze do- 
kładnych doniesień. W ogólności sprawia tutaj 
ruch reform konstytucyjnych w Niemczech 
dobre wrażenie, a dokładne uwiadomienie o 
wypadkach w Wiedniu wpłynęło pomyślnie na 
tutcjsze obligacye. Consols poszły dzisiaj w 
górę až do 82Y,. Sadza tutaj, że reformy kon- 
stytucyjne rozszerza się powoli po calej Euro- 
pie bez dłuższych lub gwałtowniejszych wstrzą- 
śnień, i Że w skutek tych zmian wmieszanie 
się w sprawy wewnetrzne Francyi sianie się 
niepodcbnem. Przeciwnie zaś przekonywują 
sie coraz więcej, że zamieszanie w samej 
Francyi staje się coraz wickszem i Że tam pe 
trzech miesięcach wszystkie wypłaty ustano. 

* List z Maly 4, marca doi osi wyjazd Meh- 
meda Ali do Neapolu. Chociaż powietrze temu 
staruszhowi tu bardzo sprzyjało, jednak przy- 
tem zostaje bardzo osłabionym, a dnie jego wi- 
docznie tu schyłltu ida. W dzień przybycia 
swego, równie jak i w dzień odjazdu zaprosi 
do siebie wszysti ich konzułów, urzędui' ów an- 
gielstich, i przyjmował l ażdego, Ito po tylko 
odwidzić pragnął; ale widocznie bił słabym, 
by mógł znieść natężenia publiczncj prezen- 

4 © l 


nazywają 


` — 864 


tącyi. Przy odjeżdzie czyniono mu równe ho- 
nory jak i wchwili przybycia. — Parosta- 
ter frarcuzti »Alevandre«, na który wsiadał, 
przybił pol sam gmach komory celuej, od wy- 
brzeża do po sładu O irętu rzucono most ustro- 
jony w bandery. Sześciu światecznie przebra- 
nych majtsów niosło: wspaniałą lekty tę da- 
wnych Matrzów Maltańskich, w niej siedział 
dziś poważny Muzułtiman, — ta:to się czasy 
zmieniły. Odptynał okręt, daj Boże w po- 
myślna chwilę, boję się jediak, i bardzo być 
może, Że stary Bassa nie ozląduie więcej Egiptu. 


Francy Re 


Z Paryża 18. marca. Rząd prowizoryczny 
znajduje się na coraz trudniejszem stanowisiu 
w obec wzmajającej się liczby klubów (4a 
Presse przytacza 32) przewodniczących bezpo- 
średnio massom ludu, a któro zapewne już 
poznały, iż nie sa jescze dostatecznie organi- 
zowane by mieć przewagę nad wyborami gwar- 
dyi narodowej i zgromadzeniem uarolowem w 
calej Fraucyi. Dlatego zamierzono zanieść 
prośbę do rządu 1) o wydulenie wojska z Ëa- 
ryża; 2) o zwłosę wyborów gwardyi narodowej 
do 5. kwietnia a 3) o zwłokę wyborów ua 
zgromadzenie narodowe do 31. maja. Te Ży- 
czenia rludu Paryzkiegoć spisano w adresie, a 
wczoraj popołudniu o 4. godzinie ruszyła nie- 
zmierua kolumna z młodych ludzi i wyrobui- 
ków złożona z placu rewolucyjnego, dla od- 
prowadzenia przed ratusz deputacyi z 40 dele- 
gowanych, klubów i różnych korporacyi. Sze- 
' regi po szeregach postępowały w największym 
porządku, z niezliczoną liczba chorążwi troj- 
kolorowych ozdobionych dewizami różnych as- 
socyacyi, a przybywszy na płac, każda z nich 
uszykowała się pod swoją choragwia. Q toło 2. 
godziny zgromadził się rząd i przyjął deputa- 
„cyę. Obywatel Gérard odczytał adres. Pan Louis 
Blanc obiecał w imieniu rządu: że Życzenia 
ludu będa przedmiotem obrad, lecz zrobił oraz 
uwagę, że lud sam nie będzie tego Ządać, 
areby rząd, którego sobie obrał za reprezen- 
tanta, ulegał groźbie. Rząd ma mocną wolę 
wraz z ludem postępować, z nim Żyć, a w ra- 
zie potrzeby umrzeć z nim razem. To są pró- 
Żne słowa, odrzekł jeden z delegowanych, lud 
Żąda stałej oipowiedzi. Niech sobie rząd zo- 
stawi czasu do namysłu, ale bez odpowiedzi 
nie odejdą. P. Ledru-Rollin odpowiedział, że 
delegowani reprezentuja wprawdzie Paryż, że 
jednak dobrze pojmuja, iż Francya powstaje z 
ogółu ws ystkich obywateli. Potem zabrał głos 
p: Lamartine a wymowie jego udało się nako- 
niec zaspokoić umysły. Lud czuje to, mówił 


między innemi, iż zaden rzad nie może ist- 
nieć prócz pol wirun ivin po ad inezo w nim 
zaułlania i poruczeaia mu moralnej powa i. 
M ralej powagi potezebuje rząd aie tylo dla 
Siebie; lecz ta .że dli lulu, dla departamea- 
tów, dla Europy — powa;a ta zasadza sie na 
zupełnej niepodległości wszelkim zewnętrz- 
nym uaciskom. Cóż widzicie nao toto siebie ? 
Oto male grono mężów bez broni, bez mate- 
ryalnej obrony, bez żołnierzów, bez straży, bez 
innej powagi procz tej, którą lud utrzymuje. 
Przezto sze szanuje ię powagę w nich, którzy 
o nic iuueyo nie starali się, którzy sie całkiem 
zazlębili w ten lud, z którego wyszli i którzy 
dla tego tylo przyjęli w rzeczypospolitej tak 
energiczna i niebezpieczną rolę, ażeby byli po- 
ręczycielami tych narodowych interesów, które 
zuieważano pod dotychczasowemi monarchya- 
mi, arysto racyami i olygarchyami. Ażeby zaś 
myśl ta sxutek miała, a te narodowe zasady 
znalazły zastósowanie dla szczęścia i praw lu- 
du pomyślne, potrzebną jest Spo tojna trwałość 
tego zaulania. Cóż moglibyśmy naprzeciw was 
postawić, zawołał. Jedno tylso— wasz własny 
rozum, połę;ę tezo własnego rozumu, stojąca 
tu samą między wami i nami, tę niewidzialną, 
wszechmocną, moralna sile, czyniaca nas spo- 
kojnymi, miepodległymi i godnymi w obee 
massy ludu, stojącej naokoło tego pałacu, kid- 
rego wlasna nietykalność broni. Tej ostatniej 
granicy naszej niepodległości, jako rzadu i lu- 
dzi, będziemy bronić do śmierci, jeżeliby ja 
chciał przekroczyć natłok tlumu. Nie za nas, 
lecz za was zginiemy w jej obronie. [Dodał 
potem, że te 1500 do 2000 ludzi wojaka roz- 
stawionego po Dajodleglejszych posterunkach 
Paryża, nikogo nie moga niepokoić , że żoł- 
nierz jest, teraz także obywatelem, jak oni 
wszyscy, I oświadczył nakonicc, iż na Żaden 
sposób nie zezwoli wymódz na sobie dekretu, 
coby tyle znaczyło, jak narodowi powiedzieć, 
że Paryż chce sobie przywłaszczyć monopoł 
wolności i rzeczypospolitej, że oni w imieniu 
stolicy i pod wpływem dobrze myślącej ale 
liczbą swoją imponujacej massy, chcieliby wy- 
konywać dyktaturę wolności, którę sobie Fran- 
eya wywalczyła w oczach całego Świata. Gdy- 
by mu rozkazać chcieli naradzać się przymu- 
sem, a przeto cały naród zewnątrz Paryża o- 
głosić za wyjęty z pod prawa, i wykluczyć go 
na trzy, sześć miesięcy, lub na dluźszy czas z 
ich reprezentacyi i instytucyi, nie wymogliby 
jednak na nim pierwej tego wotum, nimby 
pierś jego kulami przeszyli. Ta mowa pełna 
odwagi zrobiła wrazenie, wszyscy członkowie 
deputacyi ściskali go za rękę, a jeden z nich 
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zapewnił, Że lud zrromadził sie tataj dla 
Wspierania rządu prowizoryczne jo. 
Ustupili, a pan La aaru se o tezegal przed 13. 
brumaire Juda, „róryby atwo mó ;ł sprowadcić 
18. brumaire despolyzimu. W tej cawili lui 
Da d.lu sgromidzony śą lal uło'no zobaczyć 
Człon ów rządu, Ci więc zeszli na dół i po a- 
zali sie na rusztowaniu przed ratuszem wzaje- 
Sionem. Raz jeszcze zabrał głos p. Louis Blanc 
podczas głębokiej ciszy, by ludowi podzię to- 
Wać za wyraz 7yczcń jezo i prosić go, by się 
w porzaditu oddsli. Z huceznvm otrzykiem: 
Niech zyje rzeczpospolita Í Niech żyje rząd 
prowizoryczuy |« ruszył orszak w kierunku ku 
kolumnie Bastuli, a ieszcze okolo 5. god. wi- 

Ziano ostatnich ze 150,000 ludzi, składujących 
ten dum, jaa przechodzili poprzed hotel de 
Ville. 

Z Paryża 19. marca. FRząd prowizoryczny 
postanawił rozwiaza ie lat zwanych wybor- 
czych kompanii gwardyi narodowej. Przedsta- 
wienia jatie powstały przeciw temu, odparto 
z godnością i stal» cia. 16. t. m. muszerowalo 
ku ratuszowi 30,000 dawnej gwardyi narodowej 
w unilovrmach ule bez broni, nie ttóczy nawet 
w niedzwiedzich czapiach znienawidzonych u 
ludu. Gdy jeden oddział przybył z Quai du 
Pont-neuf, ruszyło przeciw nim kilu set ro- 
botników i zastapili drogę gwardyi narodowej, 
przezywali ich huntowaikami i zaburzy- 
cielami publicznego porzadku, wygwizdali i 
wywoływali ich arystokracyą pieniężna, z która 
równie jak niegdyś z arystokratami rudu ułatwić 
się można. i wykrzykiwali : precz z czapkami 
piedzwiedziemil« dopó i grenadyery nie po- 
zdejmowali czapek. W krótce potem nad- 
jechał jeneral Courtais e swoim sztabem je- 
peralnym i wezwał gwa "dye narodową, żeby 
się rozcszłą, bo rząd nie chce jej przyjać. 
Wszczęla się Żywa sprzecz' a miedzy jenera- 
łem ' Fwardyą narodową, która go otoczyła, a 
nareszcie zdawałą sę mieć ochote ściagnić 
swego dawid zcę z konia. Jeneral dobyl szabli, 
przypomniał zapamiętałym, że lud jest jego 
gwardya i odjechał, a lud odprowadził go w 
grynnfie na ratusz. Inny oddział gwardyi na 
rodowej był szczęśliwszy, dostał się z drugiej 
strony na ratusz, gdzie ich deputacyę przył- 
mowali członkowie rzadu Marv - 
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ludu odkryli przepaść między mieszczaństwem 
i ludem. Duaa 7. przedpoładniem wyru- 
Szyła hu ratu zowi nieprzeliczona masa ru- 
cho'mej g vardyi narodowej z chora ;wiami 
pulsowemi, lecz bez brosi i unilormów, 
by protestować przeciw wczorajszej demonstracyi 
d>borczych konpami, proszacych rzad prowi- 
zoryczny o coliiscie rozkazu ich rozwiązania. 
O drugiej godzinie przypuszczono dsputacyę 
ruchom zj gwardzi utrodowej na ratusz przed 
rząd prowizoryczny, Miedzy ilumami zewnatrz 
stojącemi pasował największy porządei i sty- 
Szano tyl:o oświadczenia z poświęceniem się 
dla kra, u.— Także znaczna liczba Tanin NOG 
którą na 100,099 polują, wyruszyła dzisiaj przed 
ralusz, by protestować przeciw wczorajszym 
kro tom d>borczych kompanii. Wszystkie kor- 
poracye reprezentowaly wójkolorowe chorągwie, 
Ich adresy wręczyli rzadowi deputowani, któ- 
rych bardzo grzecznie przyjcto. Potem rozeszli 
się wszyscy z okrzyluem: »Niech żyje rzecz- 
pospolita le 

Poczta Francuzka. Wystąpienie ludu 
dopieło istot ie w części swezo zamiaru. Rzad 
przedłużył na 5. kwietnia termin wyborów do 
mianowania oficerów gwardyi narodowej w Pa- 
ryżu i w jego e tolicach przyległych. Uiegłość 
ta usprawiedliwia się ztego powodu, że gwar- 
dya narodowa od 1. lute:o, do 18. marca po- 
mnożyta liczbę swych członków z 56.751 va 
190,299, zatem powiększylasię o 133.5483 ludzi, 
dla tego potrzeba tej obywatelskiej milicyi dać 
czas do wyexaminowania kandydatów. — Dru- 
gim dolirelem odd ielono od administracyi listy 
cywilnej, muzea w Luwrze, Luxemburgu i Wer- 
salu, galerye dawnych król, rezydencyi i fządo- 
wych pałaców, i przydzielono do zakresu ministra 
spraw wewnetrznych, który ma ta'że postarać 
się o odszukanie należących do państwa przed- 
miotów kunsztu, a przeszłych nieprawnie w po- 
siadłość prywalna, alho też znajdujących się 
w jakowych publ czeych za! ładach. 'Frzy fabryki 
Gohbelinów, w Sćvres i Beauvais powracają pod 
departament havdlu $ rolnictwa. — Nakonice 
wydano dwa dekreta, którymi miastu Bou: bon- 
Verdie przywrócono dawniejsze jego nazwisko 
Napoleon-Vendće, a marszałkowi Ney ma być 
wzniesiony pomnik na tem miejscu, gdzie po 
rozstrzelone. — W dyplomatycznych stosunkach 
do za ranicy nie zaszła Żadna zmiana, oprócz 
że i bawarssi sprawujący interesa p. Wea d- 
land oznajmił, iż jest upuwaźniony prowa- 
dzi: dalej dotychczasowe stosunki, — Przez przy- 
jecie iulendz! iej depulacyi omalże w igd-y pro- 
wizowy cznym rządem a angiels im mbasadorem 
oie przyszło do nieporozumienia. Gdy bowiem 


ta depntacya przybyla na ratusz z irlandzką cho- 
ragwią , prosii margrabia Normanby o przyja- 
ciels ic w tej mierze wytłumaczenie sie, na co 
minister spraw zazranicznych odpowiedział: że 
Francya uznaje tylko uarodowa choragiew w An- 
glii, to jest chora jew polaczonego królestwa, 
Że nie użył żadnego wyrazu, któryby nie od- 
powiadał tej myśli, aczkolwiek zawsze okazy- 
wał swój udział dla religijnej i liberalzej lr- 
landyi. — Daia 10. marca przybył jeverał Ca- 
vaignac, nowy namiestini< do Algieru. — 
W Oranie otrzymano pizcz Hiszpanię wiado- 
mość o obwolaniu rzeczypospolitej. W całym 
kraju przyjeto z radością doniesienie o zmiawie 
rządu we Francyi. I Arabowie w Alzieryi przy- 
gotowywali adres do prowizorycznego rządu. 
Belgia. 

Z Bruxeli 24. Marca. Pan Rogier zrobił 
w izbie reprezentantów ważne oświadczenie, 
iż ua przyszłem posiedzeniu przedłoży wnio- 
sek do ustawy względem reformy paslameniu 
i że po reformie wyborów uważa za rzecz ko- 
nieczną rozwiązanie izby, czas jednak w któ- 
rym to nastąpić ma, rząd sobie jeszcze zastrzegł. 
Oznajmił także iż zrobi wniosek do ustawy 
względem zni enia stęjlu a może nawet za- 
proponuje zniżenie stęplu na dzienniki. Jako 
skutek reformy wyborów chce rząd zniesienia 
wszelkiego cenzu wyborczego dla radzców ko- 
maunalnych. (Podatki pobierają się bardzo po- 
myślnie). 

Z Bruxeli 22. marca. lzba reprezentan- 
tów głosowala na swem wczorajszem posiedze- 
niu za wnioskiem do ustawy, który modyfikuje 
cenzus wyborczy dla wyborców komunalnych a 
zupełnie znosi cenzus dla tych, którzy z komu- 
ny na reprezentantów moga być obrany mi. 

Z Bruxel: 24. marca. Plan do reformy 
parlamentu mający być przedłożonym izbie 
przy następujacem posiedzieniu, ogłasza obo- 
wiązek seuatorów i reprezenlantów narodu za 
niezpadzajacy sie; 4) z wszystkiemi zniesieniu 
podlegającemi i od rządu opłacanemi posada- 
mi, prócz posady ministrów; 2) z wszystkiemi 
posadami wojskowemi; 3) z obowiązkami prze- 
zesa sadu, sędziego pokoju lub jego zastępcy. 
Wykluczenie rozciąga się także na pelndmo- 
cnych ministrów, agientów, gubernatorów, ko- 
mi-arzy obwodowych, jeneralnych prokurato- 
rów, tudzicz ich substytutów i wszystkich od 
rządu oplacanych urzędników publicznych ad- 
ministracyi. 

Szwajearyn. 

Z kantonubBerny. Rzadowy radzca Funk, 

deputowany z Ury, przediożył 20.marca rządzą- 
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cemu Kantonowi sprawozdarie o wzbranianiu 
się ziemskiego radźcy w Ury wydania aktów 
odrębnej ligi, a rzadzucy kanton postanowił 
natychmiast obsadzić kanton Ury  czterma 
batalionami piechoty, (lo jest batalionami z 
Berny, Zurychu, Argowii i St. Gallen), jedna 
baterya mtyleryi i kompanią strzelców bijących 
na ostro, jeżeli rzeczone pretoliuły i akta od- 
rębnej ligi w czterdziestu ośmiu godzinach fe- 
deracyjnym komisarzom wydane nie będą. Rza- 
dowy radzca Funk jako pierwszy komisarz od- 
jechał natychmiast do Ury, a jako drugi poje- 
dzie za nim wielki radzca i adwokat Placyd 
Meier z Lucerny. 

Pozniejsze wiadomóści donoszą, że kanton 
Ury, obawajac się wzniecenia wojny domowej, 
odesłał rządowi pomienione papiery. 


Panstwo Papićzkie. 


Z Rzymu 15. marca. Wczoraj wiećzór o- 
głoszono własnoręczny list papieża do jenerała 
diwizyi tak zwanej Civica, i rozkazano poprzy- 
lepiać natychmiast po wszystkich dzielnicach : 
vTylekrotue dowody, któreś Wpn dał Mości je- 
nerale i cała civica, o swojem przywiązaniu do 
Naszej św. osoby i, do publicznego porządku, 
przekonaly Nas, że zawsze postępować będzie- 
cie z ta legalnościa, jaka ten korpus się od- 
znacza. Zalecamy jednak, „aby w teraźniejszych 
okolicznościach broniono tak osób jak i maja- 
tków wszystkich bez różnicy, na przypadek, je- 
żeliby buntownicy na pierwsze albo na drugie 
targnać sie poważyli. Ponawiamy przy tem Mości 
jenerale to nieograniczone zaufanie, jakeśmy 
położyli w Civica, a któreśmy jej okazali w o- 
wim dla Nas błogim dniu, kiedy Nas otoczyli 
szefowie wszystkich batalionów w chwili, kie- 
dyśmy do całej Europy przemawiali. Bóg niech 
błogosławi Cywikę i niech ją zamieni w narzę- 
dzie do zapobieżenia wszelkiemu zgorszeniu i 
wszelkiemu bezprawiu w tem swojem miescie. 
Pius papież IX.« Patrole cywiki wzmocniono 
aż do dwudziestu ludzi. — Jezuici już mieli 
popakowane kufry i przygotowane świeckie su- 
knie do odjazdu. Ani na jedno ani na drugie 
nie zezwolono. Wielu z nich, którzy jeszcze nie- 
złożyli zakonnego ślubu otrzymało pozwolenie 
powrócenia do domu. Tymczasem sama tutej- 
sza publiczność znalazła sposobność objawienia 
swego zdania przeciw temu gwaliowemu środ- 
kowi, który był zamierzony. Przykładna czyn- 
ność, jaka ten zakon rozwinął w smutnych 
czasach cholery, tkwi jeszcze wszystkim w pa- 
mięci. Dobrodziejstwa, jakie ci zakonnicy wy- 
świadczaja dotychczas wielu ubogim i opuszczo- 
nym sierotom, wywołały w tych ostatnich na 


ten krok oburzenie. Odezwano się przykremi 
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enad se niejaka cześć ludności zagroziła wzręcz, 
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Z bronię będzie tych pasterzy dusz, którzy się 
` Odrodziejami ubóstwa okazali. liróto mowiac, 
Jezuici pozostali, i obchodza tryumf, wi tzae 
Sobie przychylną przeważniejszą część ludności, 
a tymczasem coraz jaśniej okazuje się, Że ci, 
itórzy prezciw nich powstawali bywa a najczę- 
ściej tacy, którzy niezrastali z kościelnem pań- 
Stwem. Żaden dru.iarz zaś nieważył się wydru- 
kować kazania, które przeciw niu wywolalo 
wzburzenie. 

— 16. marca. Wczoraj około południa po- 
przylepiano na murach kartki zawierające sta- 
tut, który Pius IX dnia 14. marca podpisał, to 
jest konstylucyę | Dotychczas jednomyślnie ten 
statut chwalą. 

Oto jest w treści skład, w następnem donic- 
sieniu do poprzedzającej gazety naszej: »llołe- 
gium kardynalów zosta,e senalem nicodłacz- 
nym od osoby Papicza. Dla prawodawstwa ma- 
ja być postanowione dwa zgromadzenia rady z 
roztrzasającem prawem głosowania. Jedna izba 
nazywa się rada wielka, a druga rada depuio- 
wanych. Papicz ma praw» zwoływania, udro- 
czania i zamykania obydwóch. Posiedzenia nie 
trwaja rocznie nigdy dłużej nad trzy miesiące, 
We trzy miesiące po rozwiązaniu znowu się 
zwołuje rada deputowanych za pomoca wyboru. 
W celu walnego posiedzienia ma być obecna 
połowa członków. Wiekszość glosów rozstrzyga. 
Posiedzienia sa publiczne a obrady obwieszcza- 
ja się drukiem. Członkowie wielkiej rady mia- 
nują się na całe Życie; wysokie urzedą krajowe, 
zasługi umiejetne i 4000 skud. dochodów u- 
zdolniają do tego. Izba deputowanych obiera 
się w ten sposób, Że na 30,000 dusz wypada 
jeden deputowany. Wyborcami prócz zwierch- 
ności mitjscowych i przełożonych gmin są ci 
wszyscy, którzy płacą rocznie 12 skudów po- 
darku. Obranymi moga być posiadacze kapitalu 
3000 skudów, albo placacy 100 skuad. podattu, 
następnie członkowie kolegiów, profesorowie 
uniwersytetów it. d. yborey musza mieć 
25 lat, a ci, którzy moga być obranymi 30 lat. 
izba deputowanych obiera sama swego prezy- 
denta I wiceprezydenta. Członkowie akglkkch 
izb służą bezpłatnie. Wszystkie ustawy i po- 
datki muszą być roztrząsane i głosowane przez 
obydwie izby. Moc otrzymują sankcya samowład «- 
cy- Wnioski do ustaw podaje ministeryum albo 
jedna z izb na Żądanie 10 czlontów, Sprawy 
kościelne nie należa do izb; tudzież dyploma- 
tyczne sprawy kościelne stolicy św. Sprawy fi- 
mansowe i układy hadlowe mają być przedło- 


367 


slowami przeciw niegodziwym nowatorom. Sly-' 


Żone izbom. Stanowcze podatki przyzwalają się 
na jeden rok, inne na więcej łat. Wnioski od~ 
rzucone w jed wej lub drugiej izbie, nie mogą 
być przedlożone na lem samem posiedzieniu. 
Tylko zgromadzenie deput>wanyc1 ma prawo 
zas tarz mia ministrów. każdy obywatel pelno- 
letni ma prawo petycyi. Papieska liste cywilną 
Wyznaczono na 600,000 skudów. Wymierzanie 
sprawiedliwości ma być niepodlegie; wolność 
osobista zaręczona; każdy majątek bez wyjąt u 
dzieli ciężary krajowe; gwardya miejska jest 
instytucya krajowa. Cenzura usla.e w sprawach 
polityczni ch; kościelna trwa ciagle, oraz i tea- 
ta podlegają cenzurze. e 

Bawarya. 


Dnia 22. marca zagaił Jego król. Mość Ma- 
symiiian IJ. zgromadzenie stanowe królestwa 
Bawaryi następu aca mową od tronu: »Mile i 
wierne stany królestwa | Podlug woli Jego Mo- 
ści mego ukochanego oca, księcia wiel ich 
cnót, wstępuję ua tron. Wielkie czyny zdziałał 
ou, w ciągu 23 lat swego panowania. Nietylko 
w kamieniu i kruszczu, tasże i w sercach na- 
szych będzie trwać pamięć Jego. Zasady mego 
rządu wyrze łem w Mojej prolklamacyi z dnia 
wczorajszego iz 6. marca. Wiernie i sumiennie 
dopełnię moich obietnie i dumnym jestem z 
tego, Że się mogę nazwać królem konstytucyj- 
nym. Ażeby zatrzeć wszelkie wspomnienie da- 
wniejszych przelroczeń, postanowiłem dać a- 
manestyeę dla wszystkich politycznych zbrodni i 
przestępstw. Poczynilem xroki stósowue do nie- 
zwłocznego przedłożenia stanom państwa wnio- 
sków do ustaw względem odpowiedzialności 
ministrów, wolności druku, względem wyborów 
do izby deputowanych, względem niezwłoczne- 
go wydoskonalenia reprezentacyi Pfalcu, wzyle- 
dem zniesienia ciężarów gruntowych i naradze- 
nia się nad nowemi kodexami. Prócz tego mają 
być przedłożone : podstawy prawodawstwa wzglę- 
dem organizacyi sądowniczej, względem poste- 
powania w sprawach cywi!nych i karnych i 
wzgledem prawa karnego, do czego należyć 
będzie wypracowanie pol cyjnego kodexu kar- 
nego — w Lipsku obradzony ogólny porządek 
wexlowy i ustawa wzgledem organizacyi naj- 
wyższych zwierzchności kościełnych Izraelitów. 
D» późniejszego przedłożenia zatrzymuje : przy- 
rzeczone prawodawstwo w sadownictwie z ja- 
wnością, obroną ustna, i sądami przysięgłych, 
nastepnie ustawę wzgledem nadmienionej w 
IX. dodatku do instytucyi wiecej obejmującej 
picczołowitości o urzędnikach rząd wych i ich 
potomstwo, nareszcie jej rozszerzenie na innych 
piastujących posady krajowe, a nakoniec usta- 
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„wę względem polepszenia stosunków Izracli- 
tów. Mam zamiar znieść loteryg o ile nato ze- 
zwala stan docohdów krajowych ze wzgledu na 
potrzeby zaburzonego czasu. W Lazdym razie 
trzeba będzie w nastepny m budżecie zastąpić ten 
dochód inaym. Hozporządziłem tasże w celu 
czasom odpowiedniego uzbrojenia ludu 
obszerne przerobienie porządku vbrony krajo- 
wćj. — Moztrząsajmy spo .ojnie i gruotownie 
wnioski do tych ustaw, Zaburzenie czasu i 
wielkie interesa ojczyzuy wymagają ściślejszepo 
połaczenia wszystkich niemieciich plemion. 
Ja tanże poczyniłem niczwloczuie krosi do re- 
prezentacyi narodowćj w zwiacku. — Wstapi- 
liśmy w nową epokę Naszego publicznego ży- 
cia. Duch przejmujący Europę nakazuje to. 
Nie tylo Bawarya, ale Niemce zwracają uwagę 
na nastąpić mające obrady. Ich cecha nich będzie 
meska odwaga, lecz oraz rozumać umiarkowa: 
nie i wstrzymywanie się od rozsprzęzających i 
niszczących tendencyi. Rezultat tego Sejmu 
postanowi o stanowiska Bawaryi w Niemczech. 
Bądźmy gwiazdą przyświecajaca wszystkim ich 
pokoleniom | Naszóm hastem niech bę- 
dzie: wolność i prawność. 

* Allgem. Zeitung pisze z Mnichowa pod d. 
21. marca: »To co słyszymy z najrozmaitszych 
stron i oświadczenie króla Ludwika do ob, wa- 
teli, którzy mu dziś składali swoje uszanowa- 
nie, utwierdza nas w tem mniemaniu, Że tyl- 
ko obawa z odmian długo zachowywanego sy- 
stemu, spowodowała go do zrzeczenia się tro- 
nu. Zresztą słychać, że humor jego jest po- 
- godny i niezmieniony, co się uajlepiej ztad o- 
kazuje, że wczoraj grał u królowej, a dziś w 
południc zaprosił do siebie na obiad wszystkich 
zastępców ministeryalnych. Jak słychać, juź 
od niedzieli powstała w nim myśl zrzeczenia 
się tronu, a nawet najęorętsze prośby królew- 
skiej familii nie zdołały go odwieść od tego 
kroku. Zdaje się, Że najświeższe wypadki cza- 
su, które wywołaly tak ogromną zmianę w ca- 
łym Żywocie maszego państwa, niezliczone pe- 
tycye, które zewsząd bez ustanku podawano do 
tronu i nieraz natarczywie domagano się przy- 
zwolenia ich, zniewoliły króla Ludwika do zrze- 
czenia sią Korony.< 

Znad Menu 21. marca. Według pewnych 
wiadomości z Muichowa postanowiła Bawarya 
nie mieć Żadoego udziału w zapowiedzianym 
w Dreźnie ministeryalnym kongresie. Zdaje 
sie, Że w Mnichowie panuje to zdanie, iż nie- 
miecki naród nie zaszczyci tego kongresu swem 
zaufaniem pod temi auspicyami, pod jakiemi 
go zaprojektowano. Również i w Sztutgardzie 
przychylano się do tego zdania Bawaryi. Gdy 


jednakże w przeciącu tego czasu nadeszło od 
Prus nowe wezwanie do uczestniczenia w na- 
mieuionym kongresie, tedy wzięto- tę sprawę 
jeszcze raz pod obrady, których rezultat jeszcze 
nie jest wiadomy. Bawarya tud ież inue nic- 
micckie ksiażęta proponują, aby w Frankfor- 
cie przedsięwsieęto rewizyę związkowej konsty- 


tucyi miemiecnicj. A 


Wiemece, 


Basięztwo Hfolsztyńskie. Pisemna 
odpowiedź, którą kiól dał deputacji, brzmi jak 
następuje : 

»Na propozycye Wasze mamy Wpanom odpo- 
wiedzić, żeśmy zamyślili Naszemu księztwu Hol- 
sztyńskiemu jako niepodległemu, do niemiec” 
kiego związku bależącemu państwu, nadać na 

odstawie obszernego prawa wyboru, prawdzi- 
wą, wolną konstytucyę, w której także uabro- 


jęnie ludu, wolność druku i prawo asosyacyń 


zawarte będą, ale w suutek tego otrzyma Na- 
sze księztwo olsztyńskie obok osobnego rzadu 
i organizacyi wojs'owej ta Że oddzielne fiuan- 
sy, skoro obopólne wyłuszczenia prócz innych 
warunków unii z Dania i Szlezwigiem posta- 
nowione będa; przyłaczymy się jawnie do usi- 
łowań zaprowadzenia silnego, narodowego, nie- 
mieckiego parlamentu; nie mamy ani pra- 
wa, ani mocy, ani tcź chęci wcielić Nasze 
księziwo Salezwizskie do niemieckiego zwiaz- 
ku, przeciwnie zaś nierozdzielne połączenie 
Szlezwipu z Dania chcemy wzmocnić wolna 
konstytucyą; a przytem postanowiliśmy silnie 
bronić niepodleglości Szlezwizu przez zapro- 
wadzenie obszernych prowincyalaych instytucji, 
a mianowicie przez zaprowadzenie własnego 
sejmu i osobnej administracyi. Przytem oznaj- 
miamy Wpanom, że jest szczerem naszem ży- 
czeniem za porozumieniem się z Naszymi ko- 
chanymi i wiernymi poddanymi ustalić w Na- 
szych krajach pokój i wolność, i dlatego uwa- 
żamy najświętsza powinność prawnego księcia 
bronić wszelkiemi siłami panującej ustawy i 
utrzymania poltoju w | raju. 
W Itopenhadze 24. marca 1848. 
Fryderyk R. 
A. W. Moltle, 
prezydent rady. 

Hamburg. Jesteśmy upowaźnieni ogłosić 
nastepujacy list króla piusiiego do księcia 
Szlezwig ilol-styn Augustenburg: 

»Jaśnie Oswiecony Msiąze | 

Na last Waszej ksiażecej Mości z dnia dzi- 
siejszcgo wz; ledem niebezpiecznego stanu w 
księziwach Szltzwig i Holsztyn, odpowiadam 
ninicjszem, co nastepuje: 
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»Ja podjałem się zachowania niemieckiego 
języka w dniach niebezpieczeństwa, nie dla 
przywłaszczania sobie praw cudzych, lecz dla 
utrzymania tego prawa, co istnieje wszelkiemi 

- Siłami tak zewnatrz jak i wewnatrz. 

Do tego istniejącego prawa liczę prawo księztw 
Szlezwiga i Holsztynu, które w artykułach nie- 
naruszających bynajmniej praw Króla Danii 
wyrzeczono : r 

1) Że te księztwa są niepodległe państwa, 

2) że są ścisło z sobą połączone kraje, 

8) że w tych księztwach panuje męzka linia. 

W tym duchu oświadczyłem się już na związ- 
kowym sejmie, i przy tym istnącym stosunku 
prawa gotów jestem ze względu na związkowa 
uchwalę z dnia 17. września 1846, najstoso- 
wniejszemi środkami bronić księztw Szlezwigu 
i Holsztynu przeciw jakowym targnieciom się 
na nie lub zaczcepkom. 

Zresztą spodziewam się, Że narodowości tych 
księztw nie zagraża Żadne niebezpieczeństwo 
a w przeciwnym razie jestem cale tego prze- 
konania, że im Moi niemieccy sprzymierzeńcy 
podobnie jak Ja, w pomoc pospiesza. 

W Berlinie 25. marea 41848. 
Z prawdziwą przyjaźnią pozostaję 
aszej książęcej Mości 
uprzejmy kuzyn 
Fryderyk Wilhelm. 

* Z Brunswiku 22. Marca. Dzisiaj popo- 
ładnia o godzinie 3. rozdawano publicznie przed 
drukarnia Viewega, przy dzwonieniu we wszy- 
stkich wieżach miastowych, prokklamacyę Jego 
Król. Mości króla Pruskiego wydana 24. t. m. 
Przy końca tej proklamacyi znajduje się nastę- 
pujace oświadczenie naszego mińisteryum pań- 
stwa: 

»Tutejszy książęcy rzad krajowy, wierny swym 
wyrzeczonym zdaniom przy ogłoszeniu królew- 
skko-pruskiego patentu z 18, b. m. uznaje w 
dzielnem postanowieniu Jego Mości króla Pru- 
skiego, podejmującego się w burzach teraźniej- 
szości być przewodzcą porządku ogólnych spraw 
niemieckich, z najszczórszą podzięka jedyny i 
okolicznościami koniecznie nakazany środek 
bronienia zewnętrznego bezpieczeństwa i cało- 
ści wszech Niemiec, tudzież zabezpieczenia 
spokojnego rozwi ania się wewnętrznej wolności. 

„Tutejszy książęcy rząd krajowy przyjmie o- 
czekiwane wnioski rządu pruskiego jak najchę- 
tniej i spodziówa się, Ze wszyscy niemieccy 
ksiażęta i wszystkie plemiona podadzą sobie 
z równa radością braterskie dłonie do tego wiel- 
kiego dzieła narodowego i ustala wspólnie ta- 


Cd 


kie instytucye, które wielkiemu narodowi nie- ` 


miieckiemu przywróca należyte prawa i uczy- 


nią go poważnym zewnątrz, a wolnym i szczę- 
śliwym wewnątrz. 

»Dla usunięcia na razie zewnętrznego odróż- 
nienia. rozdzielająacego Niemców, raczył Jego 
książęca Mość rozkazać, Żeby korpus wojskowy 
przybrał trójkolorowa niemiecką kokardę. Bruns- 
wik, 22. Marca 1848. Hsiażęce brunświcko-liine- 
burgskie ministeryum państwa. Schłeinitz. 
F. Schulz. Geyso,« 

Wielkie księstwo. Nieklenbhurg 
Szwerymn. Tygodnik z 25 Marca zawiera 
następująca proklamace W. Ksiecia: 

Do moich Meklenburczyków. 

»Gwałtowny obrót stosaunkow politycznych 
powoduje Mię powiedzićć Memu wiernemu, 
krajowi, co zamyślam i czego chcę. 

„Że związek niemiecki wymaga, reorganizacyi, 
że jej koniecznie wymaga, o tóm nie można 
powatpiewać, wnosząc z głosów podnoszących 
się we wszystkich częściach wspólnej ojczyzny. 
Wolne, zjednoczone, a przeto silne Niemce, 
jakich koniecznie wymagają zewnatrz grożące 
niebezpieczeństwa, mogą się odrodzić tylko za 
spółdziałaniem narodowych żywiołów i tylko na 
tej podstawie sie ustalić, Mamy osiagnać kon- 
stytucyę związkową w której obok rzadów sa 
reprezentowane stany wszystkich niemieckich 
krajów. Ta związkowa konstytocya ma dla na- 
rodu być rękojmia instytucyi odpowiednich 
potrzebom teraźniejszości, a oraz gwarantować 
Że zasady zjednoczenia, wzmocnienia i wolno- 
ści narodu niemieckiego, na których sie sama 
zasadza, będą także podstawa instytucyi osobnych 
krajów zwiazkowych. 

»Do ustanowienia takiej konstytucyi związko- 
wej jestem gotów przyczynić się z całych sił 
i właśnie rozpoczęto w tym celn tyczące się 
obrady. Z ufnościa można oczekiwać ich re- 
zultatu. 

»W naszej szczuplejszej oczyznie byłaby nie- 
odzowna reforma reprezentacyi narodowej na- 
wet bez względu na dzisiejsze wypadki świata. 
Teraz stała się niezbędna potrzebą. Jest to 
rzeczą konieczna, żeby Meklenburg wstąpił 
w rząd państw konstytucyjnych, « uznając tę 
konieczność przedsięwziałem stanowczo, uczy- 
nić ten krok niezwłocznie, żeby jak najprędzej 
usunąć niepewność względem przyszłych sto- 
sunków tego kraju. l 

»Postanowione zniesienie cenzury; zezwole- 
nie na stowarzyszenia w celu roztrzasania kwe- 
styi politycznych, tudzież spraw Krajowych i 
komunalnych; nie tyłko przyzwolone ale chę- 
tnie od Nas popierane Uzbrojenie mieszczan, 
są punkta, wynikające z ducha. fnstytucyi re- 
„ prezentacyjnej. 2 x 


»Ale reforma reprezentacyi krajowej ma po- 
przedzić dalszy rozwój na czasie będących re- 
form w administracyi kraju; to jest zadaniem 
nadzwyczajnego sejmu, w którym to celu będa 
w kilku dniach wydane pisemne rozporządzenia. 

„Wierny zasadom systemu reprezentacyjnego 
mającego być zaprowadzonym, zalecę sejmowi 
tylko takie postanowienia, w skutek których 
utworzą się organa stanowe mające równe prawa a 
w których wszystkie części i wszystkie intercsa kra- 
ju i mieszkańców krajowych reprezentowane będą. 

»Stanom w ten sposób uorganizowanym ka- 
żę niezwłocznie przedłożyć ze zmienionego sy- 
stemu koniecznie wynikające ustawy dla wy- 
konania dzieła konstytucyi i dla różnych gałęzi 
administracyi. 

»Mają się także niezwłocznie zatrudniać kro- 
kami do gruntownej poprawy sadownictwa, a 
szczególnie nowa organizacya sądów i zaprowa- 
dzeniem procesu oskarzenia przy publicznóm 
ustnem postępowaniu. 


»Oto jest droga reform, na którą właśnie 
wstąpiłem z zupełnem przeświadczeniem o waż- 
ności kroku, a na której postanowiłem dalej 
postępować za pomocą wszelkich środków, jakie 
mi się jako, Monarsze nastręczają, 

»Na Życzenia i proźby, przedłożone Mi z po- 
wodu wypadków czasowych od zwierzchności 
i wielu mieszkańców krajowych w osobnych 
adresach, znajduje się odpowiedź w tych moich 
postanowieniach. 

„Oby zaś wszyscy, życzliwi dla Meklenburga 
byli mi pomocni by je uskutecznić, a ztad wy- 
jednać błogosławieństwo dla kraju. Szweryn 23. 


5 
Marca 1848. Fryderyk Frańciszek. 


Dania. 
Z Kopenhagi 23. marca. Tak rząd jak 


i miejskie władze czynią wojenne przygotowa- 
nia. Jeneralny kwatermistrzowski urzad powo- 
łał wczoraj urlopników , których 5000 ludzi 
temi dniami przybędzie. Następnie rozkazem 
arolu z dnia 20. b. m. mianowono dla eałego 
królestwa nieustający wydział obrony, złożony 
z siedmiu członków , który ma bezpośrednio 
Królowi zdawać sprawę. Wojenne paroszonery 
Geyser i Hekla zarzuciły tutaj kotwicę i mają 
być przeznaczone na przewiezienie wojska do 
Jiitlandyi. Kapitan miasta Kopenhagi wezwał 
wczoraj rano wszystkich zbrojnych obywateli, 
aby na pierwszą odezwę Króla i ojczyzny byli 
na pogotowiu. Na odbytem wczoraj wieczór 
w ujeżdzalni zgromadeniu wszystkich klas, 
uchwalono zamienić tę milicyę w gwardyę na- 
rodową i w tej mierze udać się do Króla. 
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* Z Berlina d. 25. marca. Z Poznania 
przybyła tutaj deputacya z Arcybiskupem Pr zy- 
łuskim na czele i podała do Jego Król. Mości 
pokorną prośbę : o najłaskawsze pozwolenie 
narodowój reorganizacyi w wielkiem Księztwie 
Poznańskiem, a mianowicie takiej, któraby się 
mogła szybko, ale spokojnie i prawnie rozwi- 
jać pod ochroną Jego Król. Mości 

Podawszy środki, któremiby podług ich zda- 
nia można dójść do tego celu, wyprosiła sobie 
deputacya uformowanie prowizorycznej komi- 
syi z mężów powszechne zaufanie posiadaja- 
cych, a na taką zezwolił Jego Król. Mość na- 
stępujacą Najwyższą proklamacya: 

Podług przedłożonego Mi życzenia wpanów 
zezwalam chętnie ma reorganizacyę narodową 
w wielkiem Księztwie Poznańskim, która ma 

„pastąpić w ilemożności krótliim czasie. Zezwa- 
lam oraz ua uformowanie komisyi z obydwóch 
nsrodowości , xnającej wspólnie z Moim naj- 
wyższym prezydentem naradzać się nad reor- 
ganizacyą , a po rezultacie obrad przedłożyć 
Mi potrzebne wnioski. Ta komisya może 
być jednak tylko wtedy czynna, 
jeżeli i dopóki będzie utrzymany 
prawy porządek i powaga władz w 
wielkiem Księztwie Poznańskim. 

Berlin 24. marca 1848. 

(Pod.) Fryderyk Wilhelm. 

Z prowincyi Poznańskiej. Ze wzglę- 
du na najwyższe rozporządzenie dla wysłanej 
z Wielkiego Księztwa Poznańskiego deputacyi 
do Berlina, ogłosił naczelny prezydent Be u r- 
m ann co następuje: . 

Podając do publicznej wiadomości właśnie co 
nadesłane najwyższe postanowienie, sadze, że 
niemam potrzeby zwracać uwagi mieszkańców 
tej prowincyi na ważność kwestyi, które pod 
obrady wzięte i wkrótce Jego Król. Mości do 
rozstrzygnięcia przedłożone być mają. Ale im 
wazniejszemi są te kwestye, tem z większą 
oględnością i rozwagą należy je roztrząsać; 
tylko w ten sposób będzie można na prawnej 
drodze dójść do prawnego, zabezpieczonego 
stanu, to jest do takicgo stanu, który odpo- 
wiadając wszystkim interesom prowincyi, w 
równy sposób zabezpieczy wszystkie prawa jej 
mieszkańców. Rozwaga i ogledność mogą tylko 
wtedy nastąpić, gdy wszędzie porządek i spo- 
kojność panować będą. Utrzymanie porzadku 
i spokojności poruczył Król Jego Mość wyłącze 
nie mianowanym przez Niego władzom publicz- 
nym, których bezwarunkowo słuchać należy, 
Wzywam więc wszystkich dobrych obywateli, 
aby je w tej mierze, gdzie potrzeba wspierali, 


` 


— 
-i 


! dodaję , że już poczyniono potrzebne Środki, 
dla przywrócenia "prawnego porządku tam, 
gdzieby był zaburzonym. 
Poznaniu 26. marca 1848. 
Naczelny prezydent Wielkiego Fsieztwa Po- 
znańskiego Beurmann.< 


Kówólestwo Polskie. 


Wojenny jeneralny gubernatnr miasta War- 
Szawy. Z rozkazu JO. Księcia Namiestnika kró- 
lestwa, wzywam niniejszóm mieszkańców mia- 
Sta Warszawy , ażeby wszyscy, oprócz zostają- 
cych w służbie czynnej oficerów wojskowych 
i urzędników cywilnych etatowych, znajdują- 
cą się u nich wszelką broń paln;, w ciągu 24 
godzin od obecnego wezwania , do biura tu- 
tejszej policyi złożyli. Przekovani o ukrywanie 
takowej broni, pod sad wojenny oddani beda. — 
Broń do policyi składana, ma być opatrzeną 
przywiazanemi i opieczętowanemi kartkami 
Z wyrażeniem do kogo broń ta należy. — Na 
złożena broń, właściciele otrzymywać będą sto- 
sowne pokwitowania. — Jenerał-adjutant, (pod- 
přano) Hsiażę Gorczakow. 

Ę Obcr- policmajster miasta Warszawy. — 
W skutka rozkazu JO. Księcia Gorczakow War- 
szawskiego wojennego jenerał-gubernatora z d. 
‘Yas marca r. b. za nr. 2080 odaje do wia- 
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omości mieszkańców tutejszych, że w obec- 
nym czasie, każda osoba przechodząca przez 
miasto po godzinie 11tej w nocy, powiona mieć 
przy sobie latarkę, z zapaloną świecą ; że wy- 
łączeni są od tego obowiazku, tylko wojskowi 
wszelkiego stopnia, i że 'niestosujacy się do ni- 
niejszego ogłoszenia, przez patrole policyjne 
aresztowani będą. — Jenerał-major Abramo- 
wicz. — Sekretarz Rwieciński. ts 


Rkosya. 


Cholera — nadmienia dr. Thielmann w Le- 
karskiej Gazecie Rosyjskiej — ustawała w stycz- 
nia wszędzie tak znacznie, że na początku 
lutego w całem państwie nie było więcej jak 
300 chorych, i to rozdzielonych po różnych 
miejscach, a szczegółniej włościach' gubernii 
Mohilewskiej, Witebskiej, Kurskiej, Orelskiej, 
Tambowskiej , Symbirskiej, Orenburskiej, Ka- 
zańskiej i Moskiewskiej. We wszystkich gu- 
berniach , których tu „die wymieniono, zni- 
knęła już tak dalece, że ani śladu jej niema, 
dla tego zaraza ta niezagrazą teraz bynajmniej 
ani Prusom, ani Polsce ani Galicyi, ani gubernii 
Petersburskiej. 
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Rzecz domowa. 


Ze Lwowa 31. marca. »Artykuł jeden 
w Dzieńniku narodowym z d. 30. marca N. 6. 
wzywa komitet ku obradom w sprawach pu- 
blicznych przez J. E. Gubernatora nłożony, 
by wyjednał modyfikacyę zakazu zbierania się 
publicznego a zapewnienie zgromadzeń poli- 
tycznych pod przyzwoitą dla zachowania spo- 
koju powszechnego „rękojmia ; inaczej przy- 
znałby , że i zgromadzenie na św. Józefa było 
nieprawnem , arzad straciłby sposobność czer- 
ania wiadomości o stanie rzeczy zinnego źró- 
dła, jak z mniej czystych podszeptów podrzęd- 
nych agentów.« i 

Niezawodnie w państwach konstytucyjnych 
obywatele mają prawo zgromadzać się wzajem- 
nie, ale też równie niezawodnem a nawet ko- 
nieczna potrzeba jest, by to prawo konstytucya 
samą było opisane i wymierzone; a pierwszym 
i oraz najświętszym obowiazkiem szczerze kon- 
stytacyjnego obywatela jest, nieprzekraczać koła 
kunstytucyjnego nigdy, owszem w obwodzie jego 
ściśle się trzymac. 

Gdyby się podobało zejść z pola wolności 
w rozpustę , wkrótce zbliżylibyśmy się ku anar- 
chyi, i ulegli przewadze surowych gwałtów 
przed rozsądkiem kochającym sie w pokoju i 
w porządku. j 

Jeżeliż ma prawo panować jedynie, zapatrz- 
my się w prawo; owoż widzimy, że podobne. 
zgromadzenia prawem s2 zabronione, a zabro- 
nione ustawą karną potad jeszcze nieodwołaną, 
bo nowej ustawy konstytucyjnej jeszcze niewy- 
robiono; więc jakoż kaźdy rozsądny przyzna, 
że należy pozostawać w obrębach ustaw stanew- 
czych, i nieprzekraczać praw zwyczajnych, po- 
kąd nie będą odwołane, jak to najwyższym pa- 
tentem wyrzeczono wzgledem ustaw cenzury. 

Powołaniem i powinnością Gubernatora pro- 
wincyi jest, czuwać i przestrzegać, by się ściśle 
wszędzie prawa trzymano ; samemu zaś prawa 
stanowić lab obecne przetwarzać, to przecho- 
dzi zakres jego władania, Wezwanie zatem za- 
powiedziane artykałem Dzieńnika chybia toru 
prawnego ; przyzwolenie Gubernatora, oznacza- 
łoby zapoznanie konstytucyjnego porządku, 
przestapienie swej powinności. 

Ale mijając stanowisko prawne, sam wzgląd 
czyli podobne zgromadzenia ku obradzie spraw 
publicznych byłyby na czasie, zniewala nas 
wzręcz temu zaprzeczyć, owszem oświadczyć, 
że do nic stanowczego nie wioda; albowiem do- 
piero konstytucya ma otworzyć pole, i obwie- 
ścić organa, którymi wola i Życzenia w obrę- 
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bach konstytucyjnych względem dobra po- 
wszechnego przemawiać i utwierdzać się mają. 
A co więcej, snadnie staćby się mogły powo- 
dem pogrążenia kraju w zamieszanie, i zachwiać 
publiczną spokojność i porządek może bez ra- 
tunku. 

Bo jeżeli świetlejsza klasa publicznie się 
zgromadza, i obrady w sprawach publicznych 
niczem niezwiązana odbywa, któżby śmiał, przy 
równości wszystkich stanów w obliczu prawa, 
wzbronić ludowi wiejskiemu od siebie się zgro- 
madzać; a kto może ręczyć za skutki, gdy się 
tysiace i tysiące luda wiejskiego zgarnie na 
miejsce obrad spraw swoich. 

Mężowie, ci sami, którzy się obecnie za sie- 
bie o prawo wolnej gromady upominają , wy- 
stąpiliby nieochybnie pierwsi, z wyrzutami na 
rząd, Że coś podobnego cierpi; i bardzo słusz- 
nie. Więc ujmując sobie powodu Żałoby, niech 
przykładem wystąpią, i jak uczciwość radzi, 
wespra szczerze usiłność rzadu do osiągnienia 
najważniejszego zamiaru w obecnej chwili — 
oczekiwać spokojnie blizkiej ustawy konstytu- 
cyjnej. 

A nawet dla utrzymania spokojności i po- 
rządku w kraju, był Gubernatora zakaz pu- 
blicznych zgromadzeń nietylko ustawami wy- 
wołany, ale owszem zupełnie w duchu praw 
konstytucyjnych powzięty; chciejmy się tylko 
wzorom z konstytucyjnej Anglii przypatrzyć , 
gdzie rzad zgromadzeń zabrania , ilekroć za- 
chodzić może obawa niebezpieczeństwa nad- 
watlenia publicznej spokojności i porządku. 
CUERE 
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Zbawienno skutki, jakie wywarło na litera- 
turę naszą zniesienie cenzury, okazują się naj- 
jaśniej we wzroście i postępie krajowego dzień- 
nikarstwa. Zaledwo zdołaliśmy przeczytać kilka 
numerów Dzieńnika narodowego, dowiadujemy 
się jaż onowo mającym wychodzić dzieńniku 
pod redakcyą Karola Widmannai Jana 
Zachariasiewicza. Dzieńnik ten na- 
zwany Postęp, wychodzić będzie co drugi dzień 
w objętości jednego arkusza, treści socyalno- 
literackiej. 
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WIADOMOSCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE 


(Z korespondencyi prywatnćj.) 


Z Ołomuńca 29. marca. Nadzieja przeszłego 
tygodnia, że dziś będzie targ dobry, bardze 
zawiodła. Spodziewano się dałeko większej 
liczby wołów, a dziś przypędzono tylko 287 
sztuk na targowicę. Zdajesię, iż stosunki cza- 
sowe sprowadziły przerwę w h:ndlu bydłem. 
Przypędzone bydło było bardzo średniego ga- 
tunku, zostało jednak całkiem sprzedane, a na- 
wet po nadzwyczaj wysokich cenach. 

Do Wiednia poszła na sprzedaż partya wołów 
100 sztuk, chociaż zeszłego tygodnia było tam 
na targowicy około 1800 sztuk. Za cetnar wo- 
łowiny płacono w Wiedniu przeszłego tygodnia 
48 zr. m. k. 

Na przyszły tydzień nie spodziewamy się 
większej liczby wołów. 

* * 


Temperatura i stan atmosfery 


w marcu r. 1545 we Lwowie. 
Termometr Reaumura. Barometr miary pa- 
ryzkiéj, do 0° Reaum. sprowadzony.) 


Według dostrzeżeń meteorołogicznych we Lwowie w 
marcu r. 1848 rohionych, okazały aię co do tempera- 
tury powietrza i stanu atmosfery następujące wypadki : 


- Najcieplejszym był dzień 22g0 marca, 


średnia bowiem temperatura tegoż dnia była . +> 6*,50. 
Najzimnićjszym był dzień Ogo marca, 

średnia bowiem temperatura tegoż dnia była — 19,63. 
Najwyższy stan termometru był dnia 21go . <+-112,00. 
Najniższy s. s» ” » 1050 „ — 49,80. 


Przeto całkowita zmiana temperatury była . 157,80. 
Średnia codzienna odmiana temperatury . . 59,33. 
Największa odmiana w 24 godzinach d. 50go . 11,60, 


Średnia temperatura pojedyńczych dekadbyła: 
1szćj dekady t. j. ed 1. do 10. marca . . . + 09,51. 


ogićj cD 5 D +. + 50,09. 
zciej » ša £1:5759.) ,, « » + 20,60. 
Całego miesiąca . - . . . « a o o o o + 00,58. 


którato temperatura jest od temperatury normalnej 


marca (z 32 lat = +-0%,44) wyższa o . .. 19,04. 
Barometru najwyższy stan był d. S8go. 27,720. 
z - najniższy ~ - „ 2go. 26”,508. 
> = średni . . . 27,143. 


Wysokość wody z dćszczu lub śniegu całego mie- 
siąca miary paryzkiej . . - p . . . 0*,916. 
W ia tr panujący był południowo - wschodni. 
Dni całkiem pogodnych było Q, napół-pogodnych 24, 
pochmurnych 5, dószczu Ő, Śniegu 4, mgły 3. 


Van Roy. 


Główny Redaktor M. Nrzeniawa Sartyni. — Drukiem Piotra Pillera. 


